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Okólnik sektora kakaowego jest wydawnictwem Fundacji AgroLink. Jest on 
stworzony dla pracowników, związków zawodowych i rad zakładowych sektora 
cukierniczego. Fundacja AgroLink przeprowadza projekty dla wzmocnienia 
wschodnioeuropejskich związków zawodowych w tym sektorze. Chodzi o związki 
zawodowe w takich krajach jak Węgry, Litwa, Polska, Słowacja i Czechy, które w 
szybkim tempie integrować się będą z Unią Europejską. Okólnik sektora kakaowego 
jest rozpowszechniany w tych krajach oraz w Austrii, Niemczech i Holandii.  
Jak wygląda sytuacja w sektorze kakaowym w roku 2002? Jakie trendy dają znać o 
sobie w produkcji i przetwarzaniu kakao oraz jakie zmiany zachodzą w przemyśle 
czekoladowym? O tym traktuje niniejszy okólnik. Szczególna uwaga skupiona jest na 
strategii dużych przedsiębiorstw cukierniczych w Europie Wschodniej. I ostatecznie: 
jakie znaczenie mają Europejskie Rady Zakładowe (EBR) dla pracowników?  
Dwa projekty Fundacji AgroLink przynależą do tzw. Programu MATRA, poprzez który 
holenderskie Ministerstwo Spraw Zagranicznych zamierza wesprzeć organizacje 
socjalne, które w obecnej fazie przejściowej odgrywają pewną rolę. AgroLink 
przeprowadza  te projekty we współpracy z Food World Research &  Consultancy.  
W ramach pierwszego projektu spotkali się pracownicy i przedstawiciele związków 
zawodowych z trzech zachodnioeuropejskich i pięciu wschodnioeuropejskich krajów. 
Omawiali oni kwestie szybkiego rozwoju w sektorze cukierniczym i możliwe reakcje  
na to w polityce związków zawodowych i rad zakładowych.  
W drugim projekcie naświetlony został szereg tematów. Podczas seminarium w 
Polsce uczestnicy zostali przeszkoleni pod kątem technik negocjacji i dowiedzieli się 
więcej na temat umów taryfowych i funkcji europejskich rad zakładowych. Następne 
spotkanie odbędzie się w Niemczech. Uczestnicy omówią na nim bliżej sprawy 
rozwoju w przemyśle cukierniczym i przyjrzą się poszczególnym etapom w ramach 
procesu restrukturyzacyjnego, łącznie z planami socjalnymi.  
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 



Wzrost cen i przyrost produkcji  
Kakao od Wybrzeża Kości Słoniowej do Indonezji  
 
Producenci kakao na całym świecie przeżyli w zeszłym roku chwilę wytchnienia, 
Cena kakaa wzrosła ogromnie: jesienią 2002 ceny na rynkach światowych były 
dwukrotnie tak wysokie jak w roku 2001. Także premie jakościowe, dodatkowo 
płacone do tej ceny za kakao z Wybrzeża Kości Słoniowej i Ghany, uległy 
podwojeniu. Pytanie tylko, jak długo to potrwa. Wysoka cena skłania rządy do 
podejmowania środków stymulacyjnych, mających za zadanie spowodowanie 
dalszego wzrostu produkcji. A wzrost produkcji nieuchronnie doprowadzi do 
obniżenia ceny.  
 
Złe wyniki zbiorów  
Przez lata zapasy kakao były duże i dlatego cena pozostawała niska. Marże w 
produkcji i przerobie kakaa były coraz mniejsze i coraz mniej kakaa mielono. W 
poprzednim sezonie przez złe wyniki zbiorów i zniszczenie plantacji wyprodukowano 
stosunkowo mało kakaa. Ponieważ także w tym roku nie rokuje się wystarczającej 
produkcji, cena kakaa wzrosła. Londyńska Spółka Handlowa Armanjaro wzmocniła 
ten efekt zakupując w krótkim czasie pięć procent oferty na rynku transakcji na 
przyszłą dostawę.  
 
Rekordowa cena  
Cena kakao osiągnęła rekordową wysokość 2.450 Euro za tonę – najwyższa cena w 
ciągu siedemnastu lat od wybuchu na Wybrzeżu Kości Słoniowej, największego kraju 
produkującego kakao, wojny domowej. Ta cena w międzyczasie obniżyła się 
ponownie, ponieważ przywóz kakao prawdopodobnie nie jest zbyt mocno zagrożony 
walkami. Mimo to kakao przynosi półtora raza tyle ile w poprzednim sezonie.  
 
Producenci kakaa na Wybrzeżu Kości Słoniowej odczuli już w zeszłym sezonie skutki 
wzrostu cen. Minimalna cena, którą Wybrzeże Kości Słoniowej ustala na początku 
każdego sezonu została już po krótkim czasie podwyższona. Po latach niskich cen 
producenci kakaa mają w końcu niezły dochód. Duża liczba pracowników 
plantacyjnych oraz drobni producenci kakaa – w większości imigranci z Burkina Faso 
– stracili swoje dochody. Wojna domowa o podłożu rasistowskim zmusiła ich do 
ucieczki do ich własnych krajów. Także dla producentów z Wybrzeża Kości Słoniowej 
sytuacja w ramach sektora produkcji kakao pozostaje niepewna i nasuwa się pytanie, 
jak długo będą oni jeszcze mogli profitować z podwyżki cen.  
W Ghanie w całym sezonie obowiązuje stała cena. Na początku poprzedniego 
sezonu była ona wyższa niż na Wybrzeżu Kości Słoniowej. Jednak już po krótkim 
czasie było odwrotnie i nielegalny przywóz z Ghany do Wybrzeża Kości Słoniowej 
stał się lukratywnym interesem. Szacuje się, że na początku 2002 roku przedostało 
się przez granicę ponad 40.000 ton kakao. Rząd w Ghanie próbował polepszyć 
sytuację we własnym kraju poprzez inwestycje i i zwalczanie chorób roślinnych. 
Nadto producenci otrzymują w Ghanie podczas tego sezonu o wiele wyższą cenę za 
kakao.  
 
W Brazylii pracuje się intensywnie nad uzdrowieniem uprawy kakaa. W latach 
dziewięćdziesiątych produkcja kakaa zmniejszyła się o połowę z powodu chorób. Od 
tego czasu prowadzi się badania nad odpornymi klonami. W tej chwili powstają 
pierwsze siewki. Producenci odnawiają jednak stopniowo swoje plantacje, ponieważ 



trwa to trzy do czterech lat, zanim krzewy kakaowe będą miały owoce. Producenci 
nie chcą przy tym całkiem zrezygnować ze zbiorów. Rząd brazylijski udziela 
subwencji, aby proces ten przyspieszyć, a biorąc pod uwagę wyższą cenę kakaa 
wydaje się to być właściwy moment. Prawdopodobnie produkcja brazylijska osiągnie 
w tym roku absolutnie niski punkt, a potem będzie stopniowo wzrastać. Dla Brazylii 
ma to duże znaczenie: w ostatnich latach kraj ten importował coraz większe ilości 
kakaa, w roku 2000 nie mniej niż 90000 ton. Produkcja czekolady nadal jednak 
wzrastała, zarówno dla rynku krajowego jak i eksportu, głównie do krajów 
południowoamerykańskich.  
Także kraje jak Ekwador czy Wenezuela oczyszczały swoje zniszczone plantacje 
kakaa w celu zwiększenia zbiorów.  
 
Likwidowane drzewa kawowe  
Azjatycki obszar uprawy kakaa rozciąga się coraz bardziej. Ponieważ ceny kawy są 
strukturalnie niskie, Wietnam – który na przestrzeni dziesięciu lat stał się drugim co 
do wielkości producentem kawy – likwiduje drzewa kawowe i sadzi drzewa kakaowe i 
drzewa gumowe. Malezja była na początku lat dziewięćdziesiątych największym 
producentem kakaa na kontynencie i posiada największy przemysł przeróbki kakaa w 
Azji. Kiedy ceny spadły, zlikwidowano wiele drzew kakaowych. W chwili obecnej 
zakłada się nowe plantacje. W Indonezji produkcja podnosi się, a w zeszłym roku kraj 
ten wyprzedził Ghanę jako drugiego producenta na świecie. W tym roku to się nie 
uda : przez suszę zbiory w Indonezji będą gorsze.  
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 



Koncentracja i specjalizacja  
Masło, proszek i kuwertura  
 
 
Przemysł zajmujący się przerobem kakaa produkuje półfabrykaty z ziaren 
kakaowych. Także w tym sektorze marże w ciągu ostatnich lat były bardzo niskie. W 
przemyśle zajmującym się przerobem dały o sobie znać we wzmożonym stopniu nie 
wykorzystane zdolności produkcyjne.  
 
Na przestrzeni kilku lat notowano duży wzrost przemiałów ziarna. W sezonie 2000 / 
2001 przerobiono po raz pierwszy ponad 3 mln. ton ziarna. Zdolności przerobowe 
uległy znacznemu zwiększeniu, także w krajach produkujących ziarno kakaowe – 
przede wszystkim na Wybrzeżu Kości Słoniowej. Taki rozwój spowodował, że marże 
przedsiębiorstw zaczęły maleć. Szczególnie w tłoczniach / prasowarkach, gdzie 
masa kakaowa przerabiana jest na masło kakaowe i proszek kakaowy, marże  uległy 
znacznemu zmniejszeniu. Coraz trudniejszą stawała się sprzedaż tych półfabrykatów 
w odpowiednim ich do siebie stosunku. Mimo że szereg znaczących partii 
utrzymywał w zapasie masło kakaowe, powstał olbrzymi zapas w wysokości około 10 
000 ton i cena masła pozostawała niska. Cena proszku kakaowego pozostawała 
również na niskim poziomie i nie mogła stanowić żadnej z tego tytułu rekompensaty.  
 
Nie wykorzystane zdolności produkcyjne w tłoczniach  
 
W tłoczniach nastąpił wzrost nie wykorzystanych zdolności produkcyjnych : zdolność, 
która wprawdzie jest zainstalowana, lecz nie wykorzystywana. Pod koniec 2001 roku 
około trzydzieści procent dostępnych zdolności preskarek (około 2 223 000 ton) stało 
nie wykorzystanych w fabrykach. Dobra połowa z tego znajduje się w Europie i Azji. 
Także w Europie Wschodniej są duże nie wykorzystane zdolności produkcyjne w 
tłoczniach :  ocenia się, że dostępne zdolności w wysokości 129 000 ton są 
wykorzystywane tylko w 32 procentach.  
Wiele przedsiębiorstw zdecydowało w związku z tym o zredukowaniu swoich założeń 
dotyczących zdolności przerobowych w tym względzie. Wiele małych – szczególnie 
azjatyckich - przedsiębiorstw zaprzestało na pewien czas przerobu kakaa i 
wypowiedzieło swoim pracownikom pracę. Większe koncerny wstrzymały pracę w  
poszczególnych swoich oddziałach lub produkowały mniejsze ilości. W wielu 
przypadkach jedna z linii produkcyjnych zostawała unieruchomiona, a pracownicy 
przejściowo lub definitywnie zwalniani.  
 
Kilka przykładów takiej redukcji nie wykorzystanych zdolności przerobowych :  
- ADM, największy na świecie koncern zajmujący się przerobem kakaa redukował 

tłoczenie w wielu swoich oddziałach. Na Wybrzeżu Kości Słoniowej na początku 
2002 roku przedsiębiorstwo to znacznie ograniczyło przemiały, podczas gdy 
łączna zdolność produkcyjna wynosiła 80 000 ton. Przedsiębiorstwo Savannah ze 
Stanów Zjednoczonych zajmujące się przerobem kakaa zostało zamknięte w 
kwietniu 2002 roku – przerabiano tutaj 40 000 ton ziarna kakaowego. A od lipca 
2002 nie pracuje fabryka w Kościanie w Polsce zajmująca się przerobem ziarna.  

- W Indonezji działa tylko sześć z czternastu fabryk, i to tylko średnio z 
wykorzystaniem 65 procent ich możliwości.  

- Trzy z dziesięciu zakładów w Malezji zamknięto.  
- Przerób ziarna w Brazylii uległ zmniejszeniu o dobre dwadzieścia procent.  



- Również przemysł czekoladowy ogranicza w coraz większym stopniu swoje 
działania dotyczące przerobu ziarna kakaowego.  

 
Barry Callebaut poszedł w tym kierunku najdalej i zaprzestał wytwarzania 
półfabrykatów dla zewnętrznych przedsiębiorstw. Koncern ten zamknął swoją filię w 
Bussum (Holandia) i będzie dokonywał przerobu kakaa tylko do produkcji swojej 
własnej kuwertury – przemysłowej czekolady w stanie płynnym. ADM wycofał się 
niedawno częściowo z tej gałęzi przemysłu. Barry Callebaut z prawie czterdziesto- 
procentowym udziałem w rynku jest światowym liderem w sektorze kuwertury i 
przedsiębiorstwo to chce swoją pozycję wzmocnić. Jednakże buduje ono również 
swoją pozycję jako producent czekolady dla rynku konsumenckiego : Barry Callebaut 
przejął zachodnioeuropejską część niemieckiego koncernu Stollwerck (patrz „Sektor 
czekoladowy”).  
Rynek kuwertury rozszerzył się, ponieważ coraz więcej producentów czekolady 
zakupuje kuwerturę w stanie gotowym do użytku. Mniejsze przedsiębiorstwa już 
wcześniej tak postępowały, ponieważ inwestycja z tym związana była zbyt droga. 
Jednak obecnie również duże przedsiębiorstwa produkują coraz mniej kuwertury. 
Tak np. Nestlé sprzedało w 2002 roku swoją fabrykę kuwertury Peter’ s Chocolate w 
USA firmie Cargill, który to (Cargill) przejął pozycję lidera Peter’ sa w sektorze 
kuwertury w USA.  
 
Produkcja półfabrykatów, które duże koncerny jeszcze samodzielnie utrzymywały we 
własnych rękach, uległa koncentracji. Kraft połączył przed kilkoma laty swoje 
zachodnioeuropejskie tłocznie w Austrii. A Nestlé zredukowało liczbę oddziałów, w 
których dokonywany jest jeszcze przerób kakaa, jest to kierunek pozytywnie 
odbierany w Europie Wschodniej. Koncern ten skoncentrował przerób kakaa w 
Czechach. Tam odnotowywany jest w tym sektorze dynamiczny wzrost, podczas gdy 
przerób w Polsce i na Węgrzech uległ zmniejszeniu.  Prawdopodobnie ten trend 
ulegnie kontynuacji : koncerny czekoladowe skoncentrowały swoje działania 
przerobowe w Europie Wschodniej i zakupują coraz więcej półproduktów.  
 
 
  
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 



Przejęcia przedsiębiorstw i przenoszenie produkcji  
Czekolada ciągnie na wschód  
 
Niemiecki Stollwerck już nie istnieje jako samodzielny koncern. W roku 2001 ten 
producent czekolady został podzielony i sprzedany. Kraft Foods zakupił 
wschodnioeuropejskie oddziały w Polsce i Rosji. Triasz-Perry Ltd. przejął – we 
współpracy z austriackim Raiffeisen Private Equity Management węgierską filię. 
Zachodnioeuropejskie oddziały przeszły do Barry Callebauta. Dla większościowego 
akcjonariusza Klausa Jacobsa, byłego właściciela Jacobs Suchard jest to jego 
comeback na rynek czekoladowy.  
Lokalno-polityczny nacisk uniemożliwił w zeszłym roku sprzedaż producenta 
czekolady Hershey w amerykańskim mieście Hershey. Z 22 000 mieszkańców tego – 
nazwanego od przedsiębiorstwa miasteczka – 6 200 pracowało w fabrykach 
czekolady. Obroty tego przedsiębiorstwa w wysokości 4,8 mrd. $ oraz 43-procentowy 
udział w rynku gwarantowały Hershey niekwestionowaną pozycję lidera w USA. 
Koncern ten był długi czas wystawiony na sprzedaż. W zeszłym roku prawie doszło 
do przejęcia go przez dwa koncerny Nestlé-Cadbury, lecz największy producent 
gumy do żucia Wrigley złożył lepszą ofertę. Wrigley był gotowy zapłacić ok. 12 mrd. $ 
za koncern Hersey. Jednak pod naciskiem gminy Hersey i protestów mieszkańców 
zarząd Fundacji Hersey odrzucił tymczasowo sprzedaż.  
 
Walka o przejęcie Hersey jest przykładem ostrej konkurencji o udziały w rynku w 
sektorze czekoladowym. Spożycie czekolady nieznacznie wzrasta : na całym świecie 
szacuje się wzrost do roku 2005 o 2% rocznie. Przejęcia są dla dużych 
przedsiębiorstw najprostszym sposobem pozyskiwania udziałów w rynku i 
wzmacniania pozycji.  
Nowe rynki odgrywają tu coraz ważniejszą rolę. Największe rynki znajdują się nadal 
w Europie Zachodniej i Ameryce Północnej. Jednak największy całkowity wzrost 
można odnotować na obszarach Azji, Ameryki Południowej oraz Europy Wschodniej I 
Środkowej. Tam też miały miejsce w ciągu ostatnich lat najczęstsze przejęcia 
przedsiębiorstw, które w tej chwili podlegają gruntownej racjonalizacji produkcji.  
 
Przewidywana sprzedaż czekolady (waga i wartość pieniężna) wg obszarów 2001-
2005 
 
 Obrót wg wagi (x1 000 ton) Obrót wg wartości 

pieniężnej (w mln.$) 
Obszar  2001 2005 2001 2005 
Europa Zachodnia 1 985 2 044  16 880 17 698 
Ameryka Północna  1761 1 840 14 041 15 168 
Ameryka Południowa  677 726 6 870 7 830 
Europa Wschodnia i Środk. 484 540 3 547 3 992 
Daleki Wschód  364 390 4 726 5 035 
Afryka i Środk. Wschód  202 273 1 162 1 434 
Australia i Azja  122 131 1 062 1 165 
Razem  5 595 5 944 48 288 52 322 
Źródło : Leatherhead Food RA/Seymoore-Cooke, 2002 
 
 
 



Wschodnioeuropejski rynek czekoladowy  
Wschodnioeuropejski rynek czekoladowy należy do szybko rozwijających się rynków 
z przewidywanym wzrostem 3,1 % rocznie. Dla Europy Zachodniej jest on 
korzystnym blisko położonym rynkiem zbytu. Dlatego dla wschodnioeuropejskiego 
sektora czekoladowego nie jest ważny tylko prawdopodobny wzrost spożycia lecz 
także kierunki rozwoju na europejskim rynku czekoladowym. Przede wszystkim w 
Niemczech mówi się obecnie o nie wykorzystanych zdolnościach produkcyjnych. 
Przedsiębiorstwa bankrutują lub zostają przejmowane. Oprócz Nestlé, Krafta, Marsa, 
Cadbury czy Ferrero pojawia się coraz więcej średnich niemieckich przedsiębiorstw 
ukierunkowanych na rynki wschodnioeuropejskie. Tam mogą się one – częściowo 
poprzez przejęcia – dalej rozwijać i powiększać.  
Jednak nie tylko przejęcia powodują głębokie zmiany w sektorze czekoladowym. 
Unia Europejska ulegnie poszerzeniu, a przedsiębiorstwa kierują się w myśleniu 
coraz bardziej skalą europejską – także przy racjonalizacji swojej produkcji. Będzie to 
odnosiło znaczące skutki w krajach, w których koszty produkcji są znacznie niższe i 
które graniczą z dzisiejszą Unią Europejską. Uwidacznia to przykład z przemysłu 
ciastkarskiego. Bahlsen zadecydował niedawno o przeprowadzeniu przeniesienia 
produkcji : część z niej zostanie przeniesiona z Oldenburga w Niemczech do Varel w 
Polsce, przez co straci pracę około 50 osób. Te asortymenty, które są pakowane 
ręcznie w kartony w Barsinghausen koło Hanoweru, zostaną przeniesione do Polski. 
W Barsinghausen pracuje obecnie 230 osób. W sektorze czekoladowym następuje 
porównywalny rozwój. Producent Cadbury wybudował nową fabrykę w obszarze 
graniczącym z Niemcami i w ciągu kolejnych lat przeniesie produkcję z Warszawy do 
tego nowego oddziału. W momencie kiedy duże przedsiębiorstwa przenoszą swoją 
produkcję lub przejmują inne zakłady, produkcja ulega przy tym szerokiej 
racjonalizacji i modernizacji. Dlatego ważnym jest przewidzieć skutki wszystkich tych 
zmian dla pracowników.  
 
Przejęcia w roku 2002  
Skrót najważniejszych tego typu działań w ubiegłym roku:  
 
• Kraft przejął fabryki Stollwercka w Rosji (Pokrov) i w Polsce (Jankowice).  

Przedsiębiorstwo to działało już na Litwie, Słowacji i na Węgrzech.  
• Nestlé rozbudowało swoją fabrykę czekolady w Rosji (Samara) i zmierza do 

osiągnięcia 24-procentowego udziału w rynku czekolady. Tymczasem 
konkurencja rosyjska nie pozostaje bierna. Red October, Rot Front oraz Holding 
Gosinkor dokonują fuzji i uzyskają przez to 25 procent rynku słodyczy.  

• Hamester (część Grupy Hosta) powiększył swój udział w fabryce czekolady i 
słodyczy Wawel (Polska) do prawie 50 procent.  

• Niemiecka Grupa Krueger przejęła fabrykę czekolady Tengelmanna w Wissol. 
Oprócz tego koncern ten rozbudował fabrykę Kruegera w rosyjskim Yegoriewsku 
o dział czekoladowy.  

• Niemiecki Ritter współpracuje w Rosji z Odintsovo Confectionery Factory. 
Jesienią 2003 roku moskiewska fabryka rozpocznie produkcję 
charakterystycznych kwadratowych tabliczek czekolady Rittera przeznaczonych 
na rynek rosyjski i krajów sąsiednich.  

• Storck z Niemiec (obroty 2001 : 1,2 mrd. Euro) sprzedaje od jakiegoś czasu 
czekoladę na Węgrzech i w Czechach. Koncern poszukuje odpowiedniego 
polskiego przedsiębiorstwa, które chciałby przejąć.  

 



Györi Keksz  
Węgierskie przedsiębiorstwo cukiernicze Györi Keksz ma za sobą szereg 
przedsiębiorstw, które przysparzały pracownikom wielką niepewność. Pierwszym 
przejęciem było przejęcie fabryki czekolady w Székesfehérvar, własności niemieckiej 
firmy Stollwerck. Pod koniec 1999 roku angielsko-węgierski Joint Venture United 
Biscuits - Györi Keksz przejął tę fabrykę. Jednak w roku 2000 Danone odkupił Györi 
Keksz od United Biscuits.Następnie w marcu 2001 roku Danone oznajmił związkom 
zawodowym i radzie zakładowej o zamknięciu oddziału w Györ. Zakład był 
przestarzały i oprócz tego leżał na terenie mieszkalnym. Danone zamierzał – w 
ramach przemysłowego programu restrukturyzacyjnego celem przygotowania do 
przystąpienia do Unii Europejskiej, które ma nastąpić do końca 2004 roku – odnowić 
fabrykę w Székesfehérvar. Ta fabryka była stosunkowo nowoczesna i leżała na 
terenie przemysłowym.  
Związki zawodowe, rada zakładowa i gmina Györ zareagowały na tę informację z 
oburzeniem. Po półrocznych negocjacjach ze związkami zawodowymi, radą 
zakładową oraz międzynarodowym ruchem związkowym, Danone zmienił decyzję. 
Fabryka w Györ pozostanie nawet z wykorzystaninem mniejszych mocy 
produkcyjnych. Międzynarodowe porozumienie pomiędzy Danonem a IUL zostało 
podpisane w Genewie w październiku 2001.  
Obniżenie mocy produkcyjnych w Györ spowodowało, że 330 pracowników straciło 
miejsca pracy. Zarząd Danona, miejscowe związki zawodowe i rada zakładowa 
osiągnęły porozumienie na temat planu socjalnegp dotyczącego zwolnień i 
przeniesienia maszyn do Székesfehérvar. Zakończyło to długi okres niepewności.  
 
Kraft Foods w Europie Wschodniej  
1 sierpnia 2001 Kraft powiadomił o zamiarze przejęcia fabryk Stollwercka w Rosji, 
Polsce i na Węgrzech (w Budapeszcie). Pracownicy obawiali się o swoją przyszłość 
w tym przedsiębiorstwie. Związki zawodowe próbowały uzyskać informacje od 
kierownictwa Krafta i Stollwercka, natrafiały jednak na opór nie do przełamania. 
Później okazało się, że Kraft nie uzyskał zezwolenia od węgierskiego urzędu 
antymonopolowego na przejęcie fabryki Stollwercka w Budapeszcie. Jednak tam 
zgłosił się nowy zainteresowany : węgierski Raiffeisen Private Equity Management 
(RPEM). Dla pracowników oznaczało to ponowną niepewność.  
Ostatecznie Triasz-Perry zakupił w sierpniu 2002 roku z udziałem RPEM 99,98% 
przedsiębiorstwo od Stollwerck Budapeszt. Dyrektor Generalny RPEM Witold 
Szymanski zapewnił pracowników, że zakład i produkcja będą się dalej rozwijać. 
Mieli oni nadzieję na normalne podjęcie pracy bez zagrożenia wypowiedzeniem, tak 
jak miało to miejsce w zeszłym roku.  
 
Mars w Polsce  
Fabryka Marsa w Sochaczewie w pobliżu Warszawy jest dobrym przykładem 
wschodnioeuropejskiego przedsiębiorstwa kierowanego przez zachodniego kolosa. 
Fabryka ta jest własnością Marsa od 1994 roku. Przedsiębiorstwo przeniosło linie 
produkcyjne z Veghel do Polski i szkoliło polski personel fachowy w ich obsłudze. 
Polscy pracownicy pojechali najpierw do Holandii, aby w Veghel nabrać 
doświadczenia, a po przeniesieniu zakładu wielu Holendrów pracuje w Polsce.  
Zmiany personalne w polskiej fabryce były jednak ogromne, mimo wysokich 
zarobków, które oferował Mars. Szkolenia z zakresu bezpieczeństwa pracy i ochrony 
zdrowia odnosiły niewielki skutek – brakowało kontynuacji. Mars próbował to zmienić 
poprzez apel do poczucia obowiązku pracowników. Innym problemem było niewielkie 



zainteresowanie dobrymi warunkami pracy. Było trudno zdobyć dobre narzędzia do 
pracy, jednak pracownicy się o to nie troszczyli, to samo dotyczyło jakości miejsca 
pracy i jego utrzymania podczas pracy. Noszenie kasków i innych środków 
bezpieczeństwa i higieny podczas pracy uważali za uciążliwe i czasochłonne. Takie 
środki były od początku obowiązkowe. Wiele czasu zabrało zaznajomienie 
pracowników z tym nowym bezpiecznym sposobem pracy.  
W tym przypadku Mars kupił fabrykę, jednak przeważnie buduje on swoje nowe 
oddziały samodzielnie. Wtedy można lepiej skontrolować warunki pracy. Mars 
stosuje je celowo, aby związać pracowników z zakładem – zarówno w Europie 
Wschodniej jak i Zachodniej. Skutkiem tego jest jednak, że pracownicy widzą 
mniejszą potrzebę przyłączenia się do związków zawodowych.  
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 



Europejska Rada Zakładowa Kraft Food’a  
 
Kraft Foods ma wiele oddziałów w Europie i przez to jest bardzo dobrym przykładem 
przedsiębiorstwa z Europejską Radą Zakładową. Philip Morris – do którego Kraft 
należał do momentu usamodzielnienia się jego w roku 2001 – przejął od 1985 roku 
dużą liczbę przedsiębiorstw. Między innymi Kraft i General Foods (USA), Jacobs 
Suchard (Niemcy, Austria, Francja), Figaro (Słowacja), Csemege (Węgry), Freia 
Marabou (Norwegia), Terry’s (Wielka Brytania) i Kaunas (Litwa). Jak wygląda rada 
zakładowa takiego przedsiębiorstwa, czym ona się zajmuje i jakie są korzyści z rady 
zakładowej dla pracowników?  
 
W 1996 roku uchwalono europejski kierunek Europejskiej Rady Zakładowej (EBR). 
Europejski związek zawodowy przemysłu spożywczego EFFAT nawiązał 
niezwłocznie rozmowy z Kraftem na temat utworzenia takiej Europejskiej Rady 
Zakładowej. Jeszcze w tym samym roku Kraft posiadał taką Europejską Radę 
Zakładową. Ważnym tematem w dyskusji podczas negocjacji była kwestia, które 
kraje wezmą w niej udział. Zarząd chciał ograniczyć udział do krajów członkowskich 
Unii Europejskiej i Europejskiego Obszaru Gospodarczego. W roku 2002 zarząd 
prowadził kolejne rozmowy w tym temacie z Europejską Radą Zakładową. Tym 
razem zarząd zaoferował krajom Europy Wschodniej status obserwatora na rok 
przed ich przystąpieniem do Unii. Na konferencji w Budapeszcie w 2001 roku, na 
której wzięli udział przedstawiciele z Litwy, Węgier, Bułgarii i Słowacji rozpoczęto  
współpracę pomiędzy zachodnio- i wschodnioeuropejskimi pracownikami Krafta. 
Obecnie należą do naszej Rady Zakładowej przedstawiciele z 11 krajów. W tych 
krajach Kraft zatrudnia ponad 150 pracowników. Rada składa się z 19 
delegowanych: 1 do 3 osób na kraj, w zależności od liczby pracowników. 
Wspomnieni delegowani są łącznie członkami narodowego związku zawodowego. 
Poza tym obecny przy naszych spotkaniach jest także obserwator z EFFAT. 
Doroczna konferencja trwa 2,5 dnia. Jednego dnia odbywa się konferencja z 
europejskim kierownictwem Krafta. Omawiamy tematy, jak np. badania i rozwój, 
nowe produkty i rozwój komercyjny. Badamy również strategie jednostek 
produkcyjnych i handlu oraz omawiamy wyniki ekonomiczne. Pozostałe ważne 
tematy omawiane to bezpieczeństwo artykułów spożywczych, bezpieczeństwo pracy 
i ochrona zdrowia, likwidacja pracy wykonywanej przez dzieci oraz poglądy i 
wartości.  
 
Select Committee  
Pięciu przedstawicieli Europejskiej Rady Zakładowej wraz z obserwatorem EFFAT 
tworzy Select Committee (SC; Komisja Specjalna). Ta komisja spotyka się 
przynajmniej dwa razy do roku z zarządem firmy. Najważniejszym partnerem do 
rozmowy, biorąc pod uwagę struktury Krafta, jest dla nas dyrektor działu 
personalnego europejskich fabryk, SC dba o te kontakty. SC troszczy się o 
pogłębienie tematów Europejskiej Rady Zakładowej i o kontynuację pracy w tej 
radzie. Przykładowo: jednym z tematów konferencji Europejskiej Rady Zakładowej 
we wrześniu 2002 roku była „Praca wykonywana przez dzieci w sektorze kakaa i 
kawy”. Po takim spotkaniu SC nadal pracuje nad tym tematem. Przy okazji 
Międzynarodowej Inicjatywy w Sektorze Kakaowym (International Cocoa Initiative) 
dowiaduje się o aktualną sytuację i omawia nowe działania. Jeszcze jeden przykład: 
SC omawiał na wielu spotkaniach politykę Krafta w zakresie traktowania osobistych 
informacji i negocjował z zarządem na temat stosownego porozumienia. Wynikiem 



było pierwsze europejskie porozumienie ramowe na temat ochrony danych 
osobowych. SC przypisuje się w tym względzie ważną rolę.  
 
W SC otrzymujemy także informacje o sytuacji ekonomicznej przedsiębiorstwa. Na 
tej podstawie możemy dyskutować na przykład temat przeniesienia produkcji, 
systemów informacyjnych i struktur managementu. Niestety zarząd i Europejska 
Rada Zakładowa nie doszły jeszcze do porozumienia, jakiego typu informacji 
potrzebuje SC, a jakiego rada europejska. Zbudowanie zaufania wymaga czasu: 
początkowo zarząd zachowywał się w sposób bardzo zdystansowany. Powoli 
zaczęliśmy otrzymywać coraz więcej informacji i postawa zarządu zaczęła być 
bardziej otwarta. Nasz wpływ na podejmowanie decyzji jest jednak nadal bardzo 
ograniczony. Wiele informacji otrzymujemy zbyt późno, kiedy decyzje już właściwie 
zapadły. Oprócz tego nie otrzymujemy wszystkich informacji, o które pytamy, na 
przykład o fabryki w Europie Wschodniej.  
 
 
Dla nas, pracowników, współpraca wewnątrz Europejskiej Rady Zakładowej ma duże 
znaczenie. Nie jesteśmy już odizolowani, nie stoimy pojedynczo naprzeciwko 
jednego z największych przedsiębiorstw branży spożywczej na świecie. Teraz 
możemy rozpocząć dialog. Pomiędzy sobą ustaliliśmy kodeks postępowania, który 
zobowiązuje nas do tego, aby powiadamiać się nawzajem o sytuacjach przenoszenia 
produkcji. Wspólnie próbujemy unikać socjalnego dumpingu i zapobiegamy  
wystawianiu siebie nawzajem przeciwko sobie. Ponieważ wewnątrz tak wielkiego 
przedsiębiorstwa jak Kraft często daje o sobie znać zasada: „Śmierć jednemu, chleb 
drugiemu”. SC utrzymuje kontakty z wszystkimi krajami. Komunikujemy się ze sobą 
drogą e-mailową; czasami jest to trudne z powodu problemów językowych. Dlatego 
ważnym jest, aby możliwie jak najwięcej osób uczyło się języka angielskiego, który 
jest językiem komunikowania się wewnątrz koncernu. Związki zawodowe są 
zorganizowane na poziomie krajowym. Nasze prawa obowiązują tylko wewnątrz 
naszych własnych granic państwowych. Koncern taki jak Kraft jest to organizacja 
międzynarodowa. Dlatego Europejska Rada Zakładowa jest tak ważnym 
instrumentem: zmniejsza ona stosunek władzy pomiędzy zarządem a pracownikami.  
 
Prawa Europejskiej Rady Zakładowej i konsultacja  
Europejska Rada Zakładowa ma według wytycznych z 1996 roku prawo być 
informowaną i wysłuchaną o następujących sprawach:  
 struktura przedsiębiorstwa 
 sytuacja finansowa i ekonomiczna przedsiębiorstwa  
 funkcjonowanie koncernu w ostatnim czasie  
 plany na najbliższą przyszłość  
 prognozy obrotów, zysków i miejsc pracy  
 ważne inwestycje  
 ważne zmiany w strukturze organizacji  
 wprowadzenie nowych sposobów pracy i produkcji  
 polityka bezpieczeństwa i ochrony zdrowia.  

 
Uzupełnienia tych praw mogą zostać ujęte w regulaminie, co do którego porozumiała 
się Europejska Rada Zakładowa z kierownictwem koncernu. Europejska Rada 
Zakładowa nie jest w żadnym razie organem do negocjacji: jej prawa odnoszą się do 
informacji i konsultacji. Dotyczą one koncernu jako całości oraz spraw mających 



znaczenie dla oddziałów w przynajmniej dwóch krajach. Ważnym punktem spornym 
pomiędzy zarządem a Europejską Radą Zakładową jest, podobnie jak na poziomie 
krajowym, czas, kiedy informacja zostaje udzielona: informowanie na czas jest i 
pozostaje dla Europejskiej Rady Zakładowej bardzo ważne.  
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